
W sposobie godtneyszym riarodu belgiyskie- 
go.» Minister spraw zagranicznych zbijał przy­
toczone twierdzenie, jakoby pełnomocnil’ bel- 
giyslci przystąpił do protokółu Nro, 57, t 0- 
świadczenie jego ' względeiu ^strzeżeń Au- 
stryi i Pruss, zostało dołączar.ept ze strony 
konferencyi d.. owego protokołu. -— sJeden 
z przeszłych yi.owco,t (rzekł dąley Minister) 
powiedział, iż słabość ministrów' jest winą 
straty 24 artykuioyv. Dotychczas jeszcze iuc ■ 
nie jest stracoiietii; od narodu i izb zależy, . 
nie zezwalać na żadne .noriyfikacye Wyrzu­
cano mi, iż. Pana yan de W eyer nie odwo­
łałem; lecz gdyby to teraz nastąpiło, czyjiż 
jestem'obowiązany ótrębuwać to tu z mówni­
cy'!' Mamże to cąley-Europie ogłaszać 5 D o­
syć jest dla izby wiedzieć, iź nie był umo­
cowany do wymiany warunkowych ratyfihnr 
cyi, i źe rząd jna prawo nieuznać czynności 
je g o ; dalsze objaśnienia w obecney chwili 
byłyby bardzo oieprze orne. Nie jestem wca- 
le przeciwny uchwaleniu adiessu do króla; 
ninieinaiii, .ź w dzisiejszych okolicznościach 
może tylko coś dobrego działaj Więcey 
teraz, niź kiedykolwiek potrzebuje ,rząd po­
mocy izb i narodu. Domagano się teraz o- 
demnie udzielenia 59go protokółu; gdyby 
wcześniey życzenie to oświadczono, pośpie­
szyłbym przełożyć i .bie ów protokół. Nie. 
nnieinam, al y przełożenie jego podlegało 
jakowemu namysłowi. Tymczasem proszę o 
czas potrzebny, abym go jępzęzt raz mógł 
dokładnie przeczytać, dla przekonania .się i ż " 
rzeczywiście w tąy mierze nie zachodzi ża­
dna trudność.*, • ( J
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Przed kilku dniami Panna Einełina Malo- 

nyay ogłosiła publiczności tuteyszey koncert 
n a Jor lep ija n i e '' wp r z ej e ż d zi e swym do W ar­
szawy. —  Publiczność ta, oszukana' już ty- • 
lokrotnie przez ladajakie. talenta, rozmaitych 
tego rodzaju zagranicznych przejeżdżających,
W tak szczupłey zgromadziła się liczbie, że #1 
zaledwie kilka Złotych nad potuczne wydatki; 
wpłynęło do kassy biłetowey.—  Ale też, ża­
den z przejeżdżających, lepiey, nieusprawie- 
dliwii tey obawy jak Panna’ Mułonjay.

Gra tey fortepianlstki, niższa od wszel- 
kiey mierności, zaledwie dałaby się porównać- 
z grą uczennicy, małego jeszczi postępu, któ­
ra na przykład, od jakiego ze zwyczaynych 
metrów uczyła się ciągle.rok cały, i zaczyna 
już nieśle syllabizować sonaty.

Ctoż to jest tiaysumiennieysze określenie 
całcy gry tey forte pianistki, jadącey zadziwiać 
swym telęntem Warszawę, i jeżeli to zdanie. 
Panna Malonyay, weźmie za ubliżenie dla sie­
bie: naylepiey nas źawstydzi, gdy za przyby- 
c.>»"in do stolicy królestwu Polskiego, będzie 
w stanie ogłosić przez gazety, że potrafiła 
uzyskać, lani pozwolenie na danie .przez sie­
bie koncertu za biletami!...—
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Po tak oiekprzy.stnem wspomnieniu o  

gi zę ; ^anny M-.lonyay w ogólności, wypada 
nam przez szczegóły, .usprawiedliwić.,.nasz? 
zdanie, ażeby nióąciągnąć na, siębię zarzutu 
o ’ stronniczość,—  usprawiedliwienie to będzie 
krótkie. , Koncert Panny Mulopyay, ,y brew- 
ułożoneiau następstwu sztuk z a rum i e<fci a n yęht 
pi, 3/. afisze, wedle których rozpocząć ąię 
miał od waryiiejT Winklera (niesłusznie na-, 
zwanyph Iril/antes, bo napisanych prawie 
tyiku dla dzieci,) z całą orkiestrą na. forte- 
piji nie przez artystkę wykonać się 'm ających, 
skutkdein jakiegoś nieładu, musiał otworzyć, 
młody skrzypek' Pan Włodzimierz Majerano- 
wskjf wykonaniem Allegra z dziesiątego kon­
certu iładegG Sourenir ; którego grę
nayżywszeiiii oklaskami trzykrotnie oLsypa 
wszy Publiczność, — ńyrżała wchodzącą wresz­
cie Pannę Mąlpnyay i powitała ją  gościnnie. 
L tcz  tu nowa omyłka...—  Panna Malonyay, 
zamiast od waryacyi, zaczęła od Pot P ourn , 
waktorem nową osobliwością zactw.ycila Pu­
bliczność, bo pierwszy wstęp swóy muzykal­
ny, rozpoczęła od akkoiiipanijo wania skrzyp- 
:om; albowiem rzeczone Poi-! ourri—  bardzięy 
było zrobione dla skrzypków z fortepijanein, 
niż dła fortepijana ze s k r z y p ca m ia k k o m - 
pidjiiowanie to) dła tego tylko wybOrnóm na­
zwać można, źc z wiuu względów; posłużyło 
za 'szkołę*'ciel pl i w ości' dla naszego młodego 
skrzypka,' któi'y tu Wystawiony był znó\Vu 
na'-pierwtszy' ogień;— i że dotrzymał pola i “ 
niejiółożyi śkrżypććłw/ widząc ciągłe- nut o- 
puszćz.aiie, pizeZ artystkę —  każdy mu przy- 

. znać ńins-i, że zaSluźył na podziw i odebra­
ne okl/iśki.—-

N. stąpiły spóźnione warynćye,— ,nłe tu 
znowu Publiczność, dała niezaprzeczony do­
wód wspaniułónfiślney cierpliwości, że pozie- 
wając, wysłuchać ich przecież raczyła; —  

j za. có wdzięczna pewnie artystka , zaniechała 
już wykonania' r ietkiego 'trio na fortepian, 
i krzyprę i wielońcelłę, napisanego prżeź.Iiuni- 
la, dla pierwszoletiu-h uczniów.

Kończąc opis tego koncertu, żałujemy 
początkuj,-icegu talentu Panny 'Malonj ay, ze 
gó uczy mono tak zawrzespą ofiarą .jawne/, 
chęci zarobku; —  uiemożemy przypuścić, 
ażeby to z jey wolą stać się 'm iafb , i dla tego 
nie ją  obwiniamy o tak gorszące na.luiycio 
dobrey wiary publiczne)’, silą tych którzy ją  

Ido tego zniewolili.' Część tey w my spada 
Błiiśżnie i na dyrektoća teatru/że dał wyśte- 
poAvać przed Publicznością osobie, którą tył- . 
ko jey  -płeć ~ uKttów’ała od doznania najgor­
szego przyjęcia, i-którey szczeize życzc-mv 
aby mógia za kilka lat przybyć do nasżey 1 
stolicy wydoskonaleóą aitystką, dla poweto­
wania ś\vey szkody.!-

P O N I E S I E C I E  P K XW A T N E .
Niżey podpisany ma honoł. .uwiadomić prześwie tny  

puDliczność i i  od dnia dzisieyszego iosy Bei*.lii>«l'>e y 
te ry i  k laiisyczney w biórze po cz ty r ■ p ru sk iey  tak jak 
ivpr/ód codzień nd gadziny 8mey a i  do 12 * r a“ a a*"< 
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